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Wolność słowa jest fundamentalnym prawem człowieka, które ma
kluczowe  znaczenie  dla  funkcjonowania  demokratycznego
społeczeństwa.  W  dobie  cyfrowej  wolność  ta  nabiera  nowego
wymiaru,  jako  że  internet  stał  się  główną  platformą
komunikacji,  wymiany  informacji  oraz  wyrażania  poglądów.
Jednakże,  w  obliczu  rosnących  zagrożeń  związanych  z
bezpieczeństwem  cyfrowym  i  ochroną  dzieci,  pojawiają  się
liczne  wyzwania  związane  z  utrzymaniem  równowagi  między
wolnością  słowa  a  koniecznością  regulacji  internetowej
przestrzeni.

Propozycje  legislacyjne  UE
dotyczące kontroli czatów
Jednym  z  najnowszych  przykładów  legislacji,  która  budzi
kontrowersje w kontekście wolności słowa, jest propozycja Unii
Europejskiej dotycząca „kontroli czatów”. Ustawa ta ma na celu
skanowanie prywatnych wiadomości użytkowników w celu wykrycia
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materiałów  związanych  z  przemocą  seksualną  wobec  dzieci
(CSAM). Mechanizm „upload moderation” miałby działać poprzez
skanowanie  treści  na  urządzeniach  użytkowników  przed  ich
zaszyfrowaniem i przesłaniem do odbiorcy​.

Stanowisko Signal i innych krytyków
Signal  Foundation,  reprezentowana  przez  panią  prezydent
Meredith Whittaker, stanowczo sprzeciwia się tym propozycjom,
argumentując, że takie działania niszczą integralność end-to-
end  encryption  (E2EE)  i  otwierają  drzwi  do  masowej
inwigilacji.  Whittaker  podkreśla,  że  skanowanie  wiadomości
przed zaszyfrowaniem stwarza luki bezpieczeństwa, które mogą
być wykorzystane przez złośliwe podmioty.

Podobne stanowisko zajmuje Threema, która również sprzeciwia
się  propozycjom,  nazywając  je  formą  masowej  inwigilacji.
Threema argumentuje, że takie mechanizmy osłabiają prywatność
użytkowników i tworzą poważne zagrożenia dla bezpieczeństwa
cyfrowego​.

Reakcje  członków  Parlamentu
Europejskiego
37 członków Parlamentu Europejskiego podpisało list otwarty, w
którym  wyrażają  sprzeciw  wobec  propozycji  legislacyjnych
dotyczących kontroli czatów. Wśród podpisujących znaleźli się
przedstawiciele  różnych  partii  politycznych,  głównie  z
lewicowych i centrowych ugrupowań, takich jak Partia Piratów,
Zieloni, Renew Europe oraz Socjaliści i Demokraci (S&D)​.

Podpisujący  list  argumentują,  że  proponowane  przepisy
naruszają fundamentalne prawa do prywatności i ochrony danych
osobowych. Obawiają się, że masowe skanowanie komunikacji może
prowadzić  do  autocenzury  i  ograniczenia  wolności  słowa,  a
także stwarza potencjalne luki bezpieczeństwa, które mogą być
wykorzystane przez złośliwe podmioty​.



Wolność  słowa  a  regulacje
internetowe
Wolność  słowa  w  internecie  jest  jednym  z  najważniejszych
elementów  demokratycznego  społeczeństwa.  Internet  stał  się
główną  platformą  komunikacji,  która  umożliwia  wyrażanie
poglądów,  wymianę  informacji  oraz  prowadzenie  debat
publicznych. Jednakże, w obliczu rosnących zagrożeń związanych
z cyberprzestępczością, przemocą seksualną wobec dzieci oraz
dezinformacją, pojawia się potrzeba wprowadzenia odpowiednich
regulacji​.

Zwolennicy  regulacji  argumentują,  że  są  one  niezbędne  do
zapewnienia  bezpieczeństwa  publicznego  i  ochrony  dzieci.
Podkreślają, że tradycyjne metody nadzoru są niewystarczające
w  obliczu  nowoczesnych  technologii  szyfrowania,  które
utrudniają  dostęp  do  krytycznych  dowodów.

Wyzwania  i  ryzyka  związane  z
regulacjami
Jednym  z  głównych  wyzwań  związanych  z  regulacjami
internetowymi  jest  znalezienie  równowagi  między  ochroną
bezpieczeństwa  a  zachowaniem  wolności  słowa  i  prywatności.
Krytycy  regulacji,  takich  jak  te  proponowane  przez  UE,
argumentują, że masowe skanowanie komunikacji narusza prawa do
prywatności  i  może  prowadzić  do  nadużyć  władzy.  Istnieje
obawa,  że  takie  środki  będą  nieskuteczne  w  zwalczaniu
przestępczości, ponieważ przestępcy mogą przenieść się na inne
platformy, które nie są objęte nowymi przepisami​.

Ponadto  masowe  monitorowanie  komunikacji  może  prowadzić  do
tzw. „chilling effect”, gdzie ludzie zaczynają autocenzurować
swoje  wypowiedzi  z  obawy  przed  inwigilacją.  Może  to  mieć
negatywny wpływ na wolność słowa, działalność dziennikarską
oraz działalność organizacji broniących praw człowieka.



Podsumowanie
Debata na temat wolności słowa w internecie jest złożona i
wieloaspektowa.  Z  jednej  strony,  istnieje  potrzeba  ochrony
dzieci  i  zapewnienia  bezpieczeństwa  publicznego,  z  drugiej
strony,  konieczne  jest  zachowanie  fundamentalnych  praw  do
prywatności  i  wolności  słowa.  Propozycje  legislacyjne
dotyczące  kontroli  czatów  w  Unii  Europejskiej  stanowią
przykład trudności związanych ze znalezieniem tej równowagi. W
obliczu  rosnących  zagrożeń  cyfrowych  legislatorzy  muszą
dokładnie  rozważyć  konsekwencje  swoich  działań,  aby  nie
naruszać fundamentalnych praw obywatelskich​.

Wejście w życie tego prawa oznacza koniec spajsi i edżi memów,
oraz koniec poczucia humoru, jakie zna dzisiejsza młodzież.
Jedynie co wam (nam właściwie) pozostanie to polskie kabarety,
od których większość z nas woli śmierć, lub chociaż wydłubanie
sobie gałek ocznych z zażenowania.
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